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Samorządowcy zaniepokojeni wstrzymaniem prac nad ROP. 
https://www.portalsamorzadowy.pl 
 

W sprawie rozszerzonej odpowiedzialności producenta mamy potwierdzone infor-
macje, że rząd nie chce podejmować dalszych prac nad tym projektem. To musi bu-
dzić niepokój – mówią członkowie Unii Metropolii Polskich 

• Zgodnie z prawem unijnym, ROP i system kaucyjny powinny zostać już wdro-
żone w Polsce. 

• Zespół wypracował stanowisko w związku ze wstrzymaniem prac Minister-
stwa Klimatu i Środowiska nad projektem ROP oraz systemu kaucyjnego 

• W czwartek, 14 kwietnia w Bydgoszczy spotkał się zespół Unii Metropolii Polskich 
do spraw odpadów komunalnych. Zespół jednogłośnie przyjął stanowisko w sprawie 
rozszerzonej odpowiedzialności producenta i systemu kaucyjnego. 

Zespół wypracował stanowisko Unii Metropolii Polskich w związku ze wstrzymaniem prac 
Ministerstwa Klimatu i Środowiska nad projektem ROP oraz systemu kaucyjnego. 
- Poruszaliśmy dwa główne tematy: wpływ konfliktu zbrojnego na Ukrainie i napływ 
uchodźców na systemy gospodarowania odpadami komunalnymi w naszych miastach i 
dalsze prace nad ROP. W pierwszej sprawie nie mamy jednoznacznego stanowiska Mini-
sterstwa Klimatu i Środowiska, w sprawie rozszerzonej odpowiedzialności producenta 
mamy potwierdzone informacje, że rząd nie chce podejmować dalszych prac nad tym pro-
jektem. To musi budzić niepokój – mówił przewodniczący zespołu Piotr Grzelak, zastępca 
prezydenta Gdańska.  
- Dziś w Ministerstwie Klimatu i Środowiska są dwa projekty -– dotyczący rozszerzonej 
odpowiedzialności producenta (ROP) i systemu kaucyjnego. Jesteśmy zgodni, że ten, kto 
wprowadza na rynek towar w określonym opakowaniu, powinien ponosić też koszt jego 
zagospodarowania. Dziś te koszty ponoszą mieszkańcy. Tymczasem wprowadzenie tych 
regulacji oznaczałoby z jednej strony mniej szkodliwych opakowań, z drugiej szansę na 
ograniczenie drastycznych podwyżek cen za śmieci, dodaje Grzelak.   
Systemy muszą być zintegrowane 
W swoim stanowisku Unia Metropolii Polskich wyraża zaniepokojenie informacjami o 
wstrzymaniu prac nad projektem ustawy dotyczącej rozszerzonej odpowiedzialności pro-
ducenta (ROP), przy jednoczesnym ich kontynuowaniu w kierunku wprowadzenia systemu 
kaucyjnego. W ocenie UMP prace nad ROP i systemem kaucyjnym powinny być prowa-
dzone łącznie, a oba systemy powinny być ze sobą zintegrowane. „Apelujemy do Minister-
stwa Klimatu i Środowiska o intensyfikację działań legislacyjnych w obydwu zakresach. 
Tylko wdrażając ROP i system kaucyjny skończymy z zasadą, że wszystkie koszty zwią-
zane z gospodarką odpadami spoczywają na mieszkańcach” – napisali samorządowcy. 
Zaapelowali także o „rzeczywisty dialog z samorządami”, dodając, że to na samorządach 
spoczywa obowiązek osiągania wskaźników recyklingu, mimo że w unijnych dyrektywach 
takie wymagania odnoszą się do obszaru całego kraju. „Tworząc rozwiązania, które spro-
wadzają się do wyłączenia z systemów gminnych łatwo recyklowalnych odpadów np. bu-
telka PET i butelka szklana, bez zmian w zakresie wymogów osiąganego poziomu recy-
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klingu, naraża się gminy na ponoszenie kosztów ewentualnych kar” – ocenili członkowie 
Unii. 
 
Zwrócili także uwagę, że system kaucyjny powinien być wdrożony w sposób jednolity w 
całym kraju, a niezwykle ważne jest również wprowadzenie reguł, których skutkiem będzie 
zmniejszenie ilości opakowań poprzez ograniczenie ich produkcji, ekoprojektowanie oraz 
utworzenie jasnego, uzasadnionego i właściwie ukierunkowanego podziału środków z 
ROP. Podkreślili, że nie ma dobrego dla środowiska oraz mieszkańca systemu gospodarki 
odpadami bez rozszerzonej odpowiedzialności producentów, którego integralnym elemen-
tem powinien być uzgodniony z samorządami system kaucyjny. „Każdy dzień opóźnienia 
we wdrożeniu ROP powoduje, iż systemy gospodarki odpadami komunalnymi są w całości 
finansowane przez gminy, a duże korporacje nadal są chronione przez rząd. Dlatego tak 
ważne jest, aby prace nad ROP prowadzone były z aktywnym udziałem samorządów, któ-
re jako jedyne reprezentują bezpośredni interes mieszkańców” – czytamy także w stano-
wisku. Samorządowcy przypomnieli też, że zgodnie z prawem unijnym, ROP i system 
kaucyjny powinny zostać już wdrożone w Polsce. 
 
 
Kraków zamierza podwyższyć opłaty za wywóz odpadów 
https://www.portalsamorzadowy.pl 
 

Do 27 złotych ma wzrosnąć opłata śmieciowa w Krakowie. Obecnie stawka za jedną 
osobę wynosi 23 złote. Więcej zapłacić mają także przedsiębiorcy - cena wywozu 
pojemnika o pojemności 1100 litrów ma wzrosnąć do 97 złotych. 
• Kolejne miasto podnosi opłaty za odpady. 
• W Krakowie miasto proponuje stawkę w wysokości 27 złotych. 
• Na wzrost opłat za śmieci muszą zgodzić się radni. 
Propozycję podwyżek opłat za odpady przedstawił krakowski magistrat. Urzędnicy prze-
konują, że ceny trzeba podnieść ze względu na inflację i wzrost kosztów energii i paliwa. 
- Zwrócę uwagę, że ta stawka i tak będzie najniższa z wszystkich gmin okalających Kra-
ków i jak na duże miasta to bardzo niska. W Krakowie w stosunku do innych gmin woje-
wództwa mamy też najwyższy wskaźnik tak zwanego nagromadzenia odpadów, czyli 
przeciętny mieszkaniec Krakowa statystycznie wytwarza 480 kg, w Polsce jest 312 kg 
średnio - tłumaczył w Radiu Kraków przyczyny podwyżki Henryk Kultys, prezes Miejskiego 
Przedsiębiorstwa Oczyszczania w Krakowie. Samorząd wyliczył, że bez podwyżki, z 23 na 
27 złotych od osoby, trzeba będzie dołożyć do systemu odpadowego 53 mln złotych. No-
we stawki za wywóz śmieci urzędnicy wyliczyli na podstawie prognozy na lata 2022-2024 
zakładającej wzrost ilości odpadów w Krakowie o około 2,8 proc. Więcej zapłacić mają 
także przedsiębiorcy. Cena wywozu pojemnika o pojemności 1100 litrów ma wzrosną o 
blisko 40 złotych i będzie wynosiła 97 złotych. 
Wydatki systemu gospodarki odpadami   
Argumenty MPO nie wszystkich przekonują. Grzegorz Stawowy z Platformy Obywatelskiej 
zwraca uwagę, że miasto z jednej strony zakłada podwyżkę związaną ze wzrostem cen 
paliw, a z drugiej strony przyjmuje spadek przychodów na surowcach wtórnych, a jak do-
dawał - na przykład stal podrożała trzykrotnie w ciągu ostatnich dwóch lat. 
- W roku 2020 uzyskano 6 mln z przychodów ze sprzedaży surowców wtórnych, w 21 aż 
17 mln złotych, czyli ta tendencja jest wzrostowa, a teraz nagle pokazuje się spadek - 
skomentował Grzegorz Stawowy w Radiu Kraków. Radny Łukasz Gibała, szef klubu Kra-

https://www.portalsamorzadowy.pl/
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ków dla Mieszkańców, stwierdził : - Trzeba zrobić porządny audyt systemu, żeby poszukać 
oszczędności. Skoro jest dziura w systemie, to trzeba go uszczelnić. W zamian tego stro-
na prezydencka znów proponuje zwiększenie opłat. To fatalny moment na takie podwyżki, 
kiedy mamy inflację i wojnę w Ukrainie. Jesteśmy przeciwko takim podwyżkom. Nie po-
winniśmy kosztami obarczać mieszkańców. Jak prezydent będzie musiał dołożyć do sys-
temu z budżetu, to będzie to bodziec, by zaczął szukać oszczędności w systemie gospo-
darowania odpadami. W latach 2017-2020 wydatki systemu gospodarki odpadami komu-
nalnych w Krakowie przewyższały wpływy z opłat. W 2019 r. było to 5 mln zł, a do 2020 r. 
ta kwota urosła do 26,8 mln zł. W 2020 r. wprowadzono więc podwyżkę opłat. Władze 
miasta chciały, żeby wzrosła ona do 25,5 zł od mieszkańca, ale rada miejska zgodziła się 
na niższą stawkę – 23 zł od osoby. To wystarczyło na pokrycie kosztów systemu w 2021 
r., ale nie pokryło zaległości z poprzednich lat. 
 
 

NSA uwzględnił kasacje prokuratury dotyczące “uchwały śmieciowej” Rady War-

szawy. 
https://portalkomunalny.pl 

Naczelny Sąd Administracyjny uwzględnił skargi kasacyjne prokuratury w sprawach 
dotyczących opłat za gospodarowanie odpadami komunalnymi – poinformowała 
PAP rzeczniczka Prokuratury Okręgowej Aleksandra Skrzyniarz. Oznacza to, że 
sprawy wrócą do Wojewódzkiego Sądu Administracyjnego. 

Prokuratura Okręgowa w Warszawie skargę na uchwałę Rady m.st. Warszawy zmieniają-
cą zasady opłat za gospodarowanie odpadami komunalnymi, czyli na tzw. uchwałę śmie-
ciową, skierowała do sądu administracyjnego w listopadzie 2021 r. Domagała się stwier-
dzenia nieważności uchwały w całości. Powoływała się przede wszystkim na brak górnego 
pułapu stawek oraz fakt, iż uchwała dyskryminuje nieruchomości mające licznik główny, 
wobec nieruchomości, które takiego nie mają lub mają go wspólnie z innymi nieruchomo-
ściami. 

 

W lipcu ubiegłego roku Wojewódzki Sąd Administracyjny stwierdził nieważność przepisów, 
na podstawie których doszło do powiązania opłat pobieranych od mieszkańców Warszawy 
ze zużyciem wody, a co za tym idzie do znacznego ich podwyższenia. 

Jak poinformowała PAP prokurator Aleksandra Skrzyniarz, teraz NSA uchylił w całości 
rozstrzygnięcia Wojewódzkiego Sądu Administracyjnego w Warszawie, co było zgodne z 
wnioskami prokuratora. 

– Orzeczenia zapadły w sprawach skarg na uchwały Rady m.st. Warszawy z dnia 15 paź-
dziernika 2020 r. zmieniającej uchwałę w sprawie wyboru metody ustalenia opłaty za go-
spodarowanie odpadami komunalnymi, ustalenia stawki takiej opłaty oraz ustalenia stawki 
za pojemnik i worek o określonej pojemności, jak również w sprawie ustalenia sposobu 
obliczania opłaty za gospodarowanie odpadami komunalnymi w przypadku nieruchomości, 
na której nie zamieszkują mieszkańcy, a powstają odpady komunalne” – powiedziała PAP 
rzeczniczka. 

Prokuratura wchodzi do gry 

https://portalkomunalny.pl/
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Jak przekazała, w ocenie NSA skargi kasacyjne zasługiwały na uwzględnienie, a kluczowe 
były zarzuty dotyczące uzasadnienia rozstrzygnięć Wojewódzkiego Sądu Administracyj-
nego. 

Nowe regulacje dotyczące PSZOK-ów, dofinansowanie, studia przypadków 
https://portalkomunalny.pl 
 

Systemy selektywnego zbierania odpadów komunalnych są pierwszym i najważniejszym 
ogniwem kształtującym kompleksową gospodarkę odpadami komunalnymi. Od tego czy 
gminne systemy będą proste i dostosowane do lokalnych uwarunkowań zależy zaanga-
żowanie mieszkańców, a finalnie ilość i jakość odpadów zebranych selektywnie. Narodowy 
Fundusz Ochrony Środowiska i Gospodarki Wodnej niezmiennie od wielu lat zauważa po-
trzebę inwestowania w ten najniższy poziom gospodarki odpadami – selektywną zbiórkę, 
czego wyrazem jest trwający do 30.12.2022 r. nabór wniosków w ramach programu Ra-
cjonalna Gospodarka Odpadami Część 1) Selektywne zbieranie i zapobieganie powsta-
waniu odpadów. Między innymi o tym jakie możliwości daje ten program i jakie są zasady 
wnioskowania o środki finansowe opowiedzą podczas szkolenia przedstawicie-
le NFOŚiGW. PSZOK – miejsce dla odpadów, szansa dla edukacji ekologicznej 
Powstawanie i funkcjonowanie Punktów Selektywnego Zbieranie Odpadów Komunalnych 
są doskonałą okazją do planowania oraz realizacji działań edukacyjnych w zakresie wła-
ściwego postępowania z odpadami. Działania te najlepiej już uwzględnić na etapie plano-
wania inwestycji, jednak nigdy nie jest na nie za późno. O czym warto wiedzieć, planując 
kampanię edukacyjną? Jakie trendy panują w zakresie edukacji ekologicznej dotyczącej 
gospodarki odpadami? Jakie narzędzia i materiały edukacyjne mają największą skutecz-
ność? Między innymi o tym opowie uczestnikom webinarium  
Studia przypadków z istniejących PSZOK-ów 
Funkcjonowanie Punktu Selektywnego Zbierania Odpadów Komunalnych dla mieszkań-
ców kilku gmin (Gminy Miasto Sieradz, Gminy Sieradz, Gminy Goszczanów) to temat pre-
lekcji, którą przygotował Karol Kaliński – Kierownik Stacji Przeładunkowej Odpadów 
Komunalnych Sieradz, Związek Komunalny Gmin “Czyste Miasto, Czysta Gmina”. 
Z kolei Anna Żabicka – inspektor w Departamencie Gospodarki Komunalnej Urzędu 
Miejskiego w Białymstoku omówi organizację i prowadzenie Punktów Selektywnego 
Zbierania Odpadów Komunalnych na przykładzie Miasta Białystok. 

Będzie to doskonała okazja aby zapoznać się z doświadczeniami organów odpowiadają-
cych za już funkcjonujące Punkty Selektywnej Gospodarki Odpadami. Wśród omawianych 
zagadnień znajdą się między innymi: wyposażenie PSZOK-ów: rodzaje kontenerów, 
sprzęt ułatwiający funkcjonowanie, wyposażenie dodatkowe; regulaminy PSZOK-ów – jak 
je przygotować aby były przyjazne i zrozumiałe dla mieszkańców czy bieżąca obsługa 
PSZOK-ów i wiele innych zagadnień które znajdą Państwo w programie webinarium na 
stronie pszok.abrys.pl 

 
Spalarnia odpadów w Inowrocławiu. Ireneusz Stachowiak do Ryszarda Brejzy. 
Wskazuje na negatywne strony wielkiej inwestycji. Ratusz odpowiada. 
https://inowroclaw.naszemiasto.pl 
 

Trwa dyskusja dotycząca planowanej w Inowrocławiu budowy największej w Polsce  
 

https://portalkomunalny.pl/
https://pszok.abrys.pl/
https://pszok.abrys.pl/
https://inowroclaw.naszemiasto.pl/
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spalarni odpadów. Przeciw tej inwestycji protestuje m.in. Ireneusz Stachowiak, dy-
rektor Wojewódzkiego Funduszu Ochrony Środowiska i Gospodarki Wodnej, były 
wiceprezydent Inowrocławia. W piśmie do prezydenta Ryszarda Brejzy wskazuje na 
problemy, jakie wiążą się z realizacją tej inwestycji. 
Jak już informowaliśmy, do 2026 roku przy zakładach Ciech w inowrocławskich Mą-
twach ma powstać instalacja termicznego przekształcania odpadów. O podpisaniu 
listu intencyjnego w tej sprawie poinformował pod koniec lutego br. prezydent Inowrocła-
wia, Ryszard Brejza. Sygnatariuszami listu są: CIECH S.A., CIECH Soda Polska S.A., 
EEW Energy from Waste GmbH, EEW Energy from Waste Polska Sp. z o.o., FBSerwis 
S.A., Budimex S.A. oraz miasto Inowrocław. Podpisanie listu intencyjnego jest wyrazem 
woli, aby przygotować i zrealizować inwestycję, która będzie prowadzona i w całości fi-
nansowana przez spółkę powołaną przez EEW Energy from Waste. Budowa instalacji 
rozpocznie się w 2024 r. i potrwa niespełna trzy lata, aż do jej uruchomienia w 2026. 
Śmieci maja być dostarczane ciężarówkami, szacuje się, że będzie ich dojeżdżać do 
Mątew ok. 80 dziennie. Dlatego ma powstać nowa droga - przy przejeździe kolejowym na 
ul. Poznańskiej obok Zarządu Dróg Powiatowych. Stamtąd ciężarówki mają jechać na po-
łudnie przez Tupadły do obwodnicy Inowrocławia. Inowrocławska spalarnia ma przetwa-
rzać rocznie 310 tysięcy ton odpadów rocznie. To prawie dwa razy tyle, ile rocznie przera-
bia bydgoska spółka miejska ProNatura. Spalane tam mają być odpady z regionu. 
- Wspieramy inicjatywy, dzięki którym, w sposób odpowiedzialny możemy dbać o rozwój 
przedsiębiorczości w regionie. Tworzenie nowych miejsc pracy i utrzymanie tych już istnie-
jących, utrzymanie setek firm, które związane są z przemysłem w Inowrocławiu, to dla nas 
ważne argumenty. Inwestycja to również dodatkowe wpływy podatkowe. Planowane przy-
chody z tego tytułu to ok. 1,5 mln złotych - mówi Ryszard Brejza, prezydent Inowrocławia. 
Przeciw tej inwestycji zaprotestował Ireneusz Stachowiak, prezes Wojewódzkiego 
Funduszu Ochrony Środowiska i Gospodarki Wodnej, a także były wiceprezydent 
Inowrocławia, o czym informowaliśmy w materiale opublikowanym 6 kwietnia br. 
Teraz Ireneusz Stachowiak w mediach społecznościowych odniósł się do niedawnej 
wypowiedzi prezydenta Inowrocławia Ryszarda Brejzy. Oto treść: 
W odpowiedzi na oświadczenie wygłoszone podczas ostatniej konferencji prasowej przez 
Prezydenta Ryszarda Brejzę, w którym ewidentnie próbuje spychać z siebie odpowiedzial-
ność za wspieranie budowy największej spalarni odpadów w Polsce, przyznaję, że z 
ogromnym niedowierzaniem, przyjąłem informację, że z kominów spalarni wydobywa się 
tylko "para wodna", a w środku czuć zapach perfum pracowników i ludzi zwiedzających 

ten obiekt. Panie Prezydencie, czy Pan udaje, czy naprawdę nie rozumie, jak będzie ode-

brana budowa tego obiektu w mieście uzdrowiskowym? Przecież, kiedy kilka lat temu, 
przedstawiciele PGKIM proponowali budowę takiego zakładu wspólnie z ZEC, nie był Pan 
zwolennikiem tego rozwiązania. Co zmieniło się dzisiaj, że wspiera Pan budowę najwięk-
szej, prywatnej spalarni odpadów w Polsce? Dlaczego nie wspierał Pan budowy dziesięć 
razy mniejszego obiektu, zbudowanego na potrzeby miasta, który mógł wpłynąć na obni-
żenie cen odpadów i jednocześnie zapewnić tanie ciepło dla mieszkańców Inowrocławia? 
Co takiego wydarzyło się, że nagle stał się Pan entuzjastą zwożenia do Inowrocławia od-

padów z całej Polski? Tysiące TIR-ów będzie zwoziło odpady do spalarni. W jaki sposób, 

chce Pan zagwarantować, że będą one korzystać wyłącznie z wyznaczonej trasy przez 
Tupadły? Czy ktoś będzie pilnował wjazdu ciężarówek do spalarni? Czy zdaje Pan sobie 
sprawę, że zgotuje Pan piekło mieszkańcom gminy oraz miasta. Nie po to walczyliśmy o 
obwodnicę. To nie jest żaden złoty biznes dla miasta. Naraża Pan na porażkę marketin-
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gową całe uzdrowisko. Tego nie da się obronić!!! Konkurencja wykorzysta to bezwzględ-
nie. W zamian otrzyma Pan 1,5 mln zł podatków i remont "jakichś ulic", których nawet nie 
jest Pan w stanie wymienić. Mówi Pan o obronie kilkuset miejsc pracy w Sodzie. Ta firma 
ma obecnie rekordowe zyski. Rynek sody rozwija się świetnie. Ryzykując wizerunek 
uzdrowiska, naraża Pan miasto na utratę milionów złotych z tytułu podatków, opłaty 
uzdrowiskowej oraz naraża Pan mieszkańców na utratę tysięcy miejsc pracy w tym obsza-
rze. Zmiana nazwy spalarni na Zakład Termicznej Obróbki Odpadów, jak to zapewne pod-
powiedział Panu inwestor, nie uśpi czujności mieszkańców. Dla kuracjuszy i uzdrowisko-
wej konkurencji zawsze będzie to spalarnia. Inowrocław, Mątwy to nie miejsce dla takiej 
inwestycji. CIECH stać na to, żeby poszukać innej alternatywy dla obniżenia kosztów pro-
dukcji sody, może trochę droższej, ale takiej, która pozwoli żyć w symbiozie i połączyć ten 
trudny uzdrowiskowo-usługowo-przemysłowy charakter miasta. Zawsze będę wspierał 
rozwój i inwestycje w Inowrocławiu, ale nie takie, jak ta, która jest wyjątkowo szkodliwa i 
niebezpieczna dla naszego miasta i jego mieszkańców. 
A oto odpowiedź inowrocławskiego ratusza: 
_Ponownie apelujemy do pana Ireneusza Stachowiaka, aby nie publikował kolejnych nie-
prawdziwych i absurdalnych zarzutów wobec swojego byłego pracodawcy – prezydenta 
Inowrocławia w sprawie planowanej najnowszej 800-milionowej inwestycji przy zakładzie 
Ciech Soda Polska w Mątwach. Przypominamy, że pytania dotyczące tej inwestycji należy 
kierować do inwestora. Nie ma jeszcze żadnych wydanych w tej sprawie zgód. Biorąc pod 
uwagę przedstawioną przez inwestora koncepcję, uznaliśmy i uznajemy ją w tej formie za 
interesującą i godną rozważenia, a nie natychmiastowego odrzucenia. Temu celowi służy 
list intencyjny. Prezydent Inowrocławia zawsze wspierał, a nawet inicjował powstanie po-
dobnej instalacji na bazie ZEC przy współpracy z PGKiM i PWiK. Między innymi takie za-
danie Prezydent Inowrocławia zaakceptował w sprawozdaniach z działalności Zarządu 
ZEC za rok obrotowy 2016/2017 oraz 2018/2019, oraz w Planie Rozwoju ZEC sp. z o. o 
na lata 2019-2024. Ta sprawa jest i będzie nadal aktualna. Dwa lata temu zawarte zostało 
porozumienie trzech spółek komunalnych o współpracy w celu budowy bloku energetycz-
nego do utylizacji części odpadów oraz osadu pościekowego. Jedyną przeszkodą był i jest 
brak środków finansowych, które umożliwiłyby realizację takiej inwestycji. Prezesi spółek 
powołali członków zespołu roboczego. Stosowny wniosek powędrował do Marszałka Wo-
jewództwa o ujęcie kosztów w środkach z UE w ramach Krajowego Programu Odbudowy. 
Rząd niestety nie wspiera takich inicjatyw. Prezydent negatywnie wypowiadał się jedynie 
co do podobnych inwestycji z udziałem niektórych grup kapitałowych, co wiązałoby się z 
ograniczeniem praw właściciela Zakładu Energetyki Cieplnej przez Miasto Inowrocław. 
Prezydent od początku swojej pierwszej kadencji deklarował brak zgody na jakiekolwiek 
zmiany własnościowe w inowrocławskiej komunalnej energetyce cieplnej i jest konse-
kwentny. 
W zastępstwie naczelnika 
Wydziału Kultury, Promocji 
i Komunikacji Społecznej 
Karolina Sobieraj 

Przypomnijmy, że przeciwnikiem budowy spalarni odpadów w Inowrocławiu jest 
m.in. również Janusz Radzikowski, były radny i wiceprezydent Inowrocławia, o czym 
pisaliśmy 10 kwietnia. 
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